
 
JAN JANCZAK
ur. 1935; Niedrzwica Duża

 
Miejsce i czas wydarzeń Niedrzwica Kościelna, dwudziestolecie międzywojenne

Słowa kluczowe dwudziestolecie międzywojenne ; Niedrzwica Duża ;
Niedrzwica Kościelna ; rodzina ; Janczak (rodzina) ; rodzina
Janczak ; dzieciństwo ; życie na wsi ; życie codzienne ;
złodziejstwo ; przestępczość

 
Złodziejstwo
Zwykle dzieci szły spać wcześnie, bo trudno było co innego robić po ciemku. Tylko w
lato  chodziliśmy  spać  później.  Natomiast  w  okresie  zimowym  około  godziny
dwudziestej wszyscy byli już w łóżkach.
 
Ojciec zwykle nie mógł spać. Tak już miał od zawsze, że kładł się po północy. Razem
ze stróżującym psem nocą nadzorował gospodarstwo, bo wtedy złodziejstwo było,
podobnie jak obecnie, tylko w trochę innej formie. Zabierano zboże ze spichlerza lub
zwierzęta  z  obory  –  i  na tym się  kończyło.  Ujęcie  złodzieja  było  bardzo trudne,
natomiast sama kradzież była łatwa, ponieważ budynki gospodarcze nie były dobrze
zabezpieczone. Wystarczyło naderwać strzechę, przejść przez dach po drabinie do
środka, otworzyć sobie drzwi – i już wszystko było do dyspozycji.

 
Data i miejsce nagrania 2016-08-29, Lublin

Rozmawiał/a Tomasz Czajkowski

Prawa Copyright © Ośrodek "Brama Grodzka - Teatr NN"


